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х Warszawy д. at. Października #794. 
Oto dalszy ciąg 'wypisow niektórych osobliwości о Poł- 


szcze z Gazet Zagranicznych; które, że już fałszami swole- 
mi zdaią Пе niektórych nudzić; zatym same tylko: pomy- 
¿lne znich doniefienia wybierzem , 2 owych zaś zmyślonych 
znacznieysze tylko. Gdyż tym sposobem oczewiftość dru» 
gich, obiaśniać będzie sama przez fię, ućmioną prawdę w 
pierwszych. 

W Szmyglu i przyległych okolicach insurgenci gó Wrze- 
śnia wybrali nowego rekruta. Ale to gwałtem, bo chłopi 
niechcą йе do nich wiązać. W Еул i Gollanz pofiekli er- 
ły, opanowali fkłady solne, nakazali Burmiftrzowi przyfię- 
gę, i podynine wymufili. Ale, iak ftychać, 50. koni od 
| przedniey ftraży Sekulego miały odbić im kafsę solną. Ga- 


g | | zeta Натр:. М. 454. 


Sekuli z nieprzyiacioł zgromadzonych w Radziejowie, a 
| potym zbiegłych przed пію do Inowrocławia niektórych zna- 
cznieyszych pobrał w areszt w iednym Dworze. Sprowadzo- 
| ny z Torunia kat, iuż miał wieszać dekretowanych, kiedy 
| przybyła rezolucya Królewika nakazuiąca przeprowadzić ich, 
jako ieńcow do „Zorinia. Tak tedy Szambelan Kownacki 
Kawaler Ord: S. Stan: przeszły Poseł Domb/kt, Kasztelano- 
| we Lasocka i Mikorjka, Kasztelan Bogatko z żoną, procz 
wielu innych Szlachty, Dam i świeckich Xięży, przepro= 
wadzeni tam, zojtaią w rozmaitych mieyscśch pod ftrażą. 
| Inni zaś, między któremi 7oletni Bifkup Suffragan „, Szla- 
| chcic Chyczew/ki, Are. z Wrocławka podobnież do Torunia 
przyfłami. Maðalińfki przeszedł Bugi Narew, i zmierza 
wpaść do Prufs Zachodnich. Pod Nieszawa , і około Torunia 


„|k ziawili Пе Inetrgenci. Od Bydgoszczy też przed 20. dniem 


Września, о milę tylko byli.  Eównież wpadli do Brześcia 
Kujawjk: i Kamiona; Nawet бе iuż ziawiaią przy Soldawie 


il | w Zachodnich Prusach.: Przez co przecięte kuryery do: ar- 


mii, i magazyny; Prufkie Wi fa uprowadzaią йе. £ Wysza- 
groda, Płocka, Kamiona i Piotrkowa, mnoftwo zbiegłych 
(Niemców ). · Lesz blifka inż spokoyność, bo Gener: Majer 
Mmmm 
/ 
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„Schwerin бсо Września zbił całe korpus Inmrgentow, i wiee 
Де armat zabrał, a Konin spalił. Ок ło Tukar wzmacnigiąj 
fe Insùrgenci pod Generałetn Zakrzew/kim. Ów ftawnyi 
Podkancierzy Koronny , X. Hugo Kożiątay, Prymasem nomi- 
nowany. ( Wierz-że Niemcom piszącym о Polszcze i Pos 
laskach wiadomości). Dodatek до N. 454. G. Hamburfkieya 

Pod Rynaczewem Sekuli całkiem zbit korpus Iasurgen= 


tow. w Gołdanz Magiftrat przymuszunym zoftał wykonać ||| 


przyfięgę na wierność Polszcze. Dnia оро Września 2000, 
lnsurgestow do Klecka weszło. W bitwie z Schwerinem pod) 


Копіпет zbroyni chłopi w kilku minutach uciekli od attaku || 


w liczbie do 800, Kawalerya zaś wynosząca do убо. tak бе 
długo i mężnie broniła, że ich padio do зоо. Kasztelan Mia 
niewlki poległ od kuli rxmatney. Pułkownik Sokożow/ki do- 
fal Пе w niewolą. Pod Koninem z tamtey fitrony Warty, 
drugi raz lisurgentow zbito, a niedaleko Srzody zdobyta. 
na rich 180. koni. Hemb: rem 456. 

Polfkie regularne’ woyfka pod Generałami Dąbrow/kim i 
Madzlińfkim, od armii Kosciuszki weszły w Południowe Pru 
sy aż za Poznań, Gniezno i w Sląfkie granice. Maia armat. 
co potrzeba, 'Brańcy Polscy z Torunia przeprowadzeni są | 
do Grudziądza. (Szwerin pod Koninem zbił па śmierć, lubi 


potopit w Warcie: do тобо. Insnrgentow, zabrał im armat || 


trzy, ale Konfederaci zrabowali Konin.  Xże Sapieha schwy*| 
tany w Wytkowyfkach, i do Prufs zaprowadzony (w ten. 
czas właśnie, kiedy Пе tu w Warszawie znaydował, ieśli o. 
Kazimierzu mowa). W Litwie Prafkiey rozchodzą йе uni. 
wersały Polfkie. -досо: Polakow-w Litwie 2 musdurami, bre- 
nią i bagażami, przeszii do Mofkali. W Zachodnich Profi 
"sach zakazano naysurowiey wywozu prochu i ołowiu do. 


у 


sem kameralnym w Południowych Prufsach. Będzie re- | 
„zydował w ‘Poznaniu. Departament Południowych Prufs, | 
дїгейе będzie od Króla, nie od Gubernium załeżeć. Натр: | 
М. 459. род даа z Hańnoweru. ‘ ү 
CZYNNOSCI RADY. { 

Dnia 7. Października. Obywatele XX. Piarowie Ғотїуй- 
Jey w podznym memoryale przełożyli, iż Proboftwo S$. Du- 
cha, dawniey im oddane, i do tego czasu przez nich pofia- 
dane, teraz przez Obyw: X, Опа: Szembeka, Obyw: X. 
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Buynotw/kiemu Mapsyogarzowi konferowane zoftało. Odpo- 
wiedziała Rada, 12 aż do rozwiązania fporu о toż Proboftwo, 
Obyw: XX. Piarowie w pofsefsyi iego zoftąwać maia, Mes. 
morysł zas przez nich podany Obyw: X. Buynow/kiemu me 
bydź kommuaikowany. у 

„W porządku wybrania osób, tak na prezyduiącego, isko 
też i afsefsorow, adminiftracyą pożyczki pybliczney Кабас 
maiących, po vftąpienin zaftępcow, Rada znayduiąc Пе w 
kon:plecie, z samychże radzcow, i tych, którzy nieprzyto= 
mnych radzcow zaftępuia, iako to Obywatełow: Ignac: Za- 
krzewfkiego z wydziału żywności; tegoż imienia Potockiego, 
z wydziału interefsow zagranicznych; Aloiz: Sulistrow/kie= 
go. z wydziału porządku radzcow; a Obywatelow Wawrz: 
Wfsiełą, z wydziału fkarbu, Mich: Kochanowjkiego, z wye 
działu bespieczeńftwa, X. Fraac: Dmochowjkiego, z wydziae 
ły inftrukcyi, Jozefa Szymanow/kiego, z wydziału sprawie» 
dliwości, Tad: Dębowjkiego, z wydziału potrzeb woyfko- 
wych, mieysce nieprzytomnych radzcow zaftępuiących; przy+ 
ftapita йо pomienionegą wyboru, tak prezesa, iako i admi- 
n'ltratorow, sekretuemi krefkami, | z-podanych kandydatow, 
większością kresek obrała: Obyw: fel/kiego zaftępcę, na 
prezyduljącego, lako оёт kresek zgodnie maiącego; a na af- 
sefsorow : Bogufł: /Mirfkiego, Leżań/kiego, i Franc: Dulfusa, 
po kresek m. Jana Łuszczew/kiego, i Tom: Burakow/kiego , 
po kresek 5. nakoniec Bonifac: Sxperliń/kiego, kresek 4ry 
msiących; których ogłofiła, i onymże przepisanych obowiąz: 
kow pełnienie zaleciła, 5 

Dnia 8. Października. Obyw: Dąbrow/ki G. M. nadeffał 
rapport o wzięciu szturmem przez woyfka narodowe miąftą 
Bydgoszczy. о porażce жоу(Е nieprzyiaciellkich, o wzięciu 


5%) || w niewolą samegoż Generała kommenderuiącego woyfk nie» 


| przyiacielikich Sekulego. Wiadomość tę Rada publiczności 


| || przy odgłofie trąb ogłofić zaleciła. 


Obyw: Barań/ki Podporucznik w memoryale swoim uczy» 


Иа przełożenia, nayprzód: ażeby Sztabs Oficerowie, Кїд= 
||| rzy Пе od teraźnieyszego powitania usuwąli, zdali rachunek 
"| z тосо. złotych, па ekwipaże polowe branych; które Rada 


| zaleciła kommunikować N. Naczelnikowi; powtóre: ażeby 


||| wdowy woyfkowych przynofiły zaświadczenia o czafie mał- 


| żeńftwa swego, 1 potrzebie wsparcia, od kommeadanta Rey 
| mentu, lub Pułku; odefłane do wydziału potrzeb. woyfko: 


iyt | wych. Nakoniec: Obyw: Barańfki ofiarował z lenuugu sxe- 


go co miefiąc po złotych 20. Ofiarę tę, z uwielbieniem 
gorliwości obywatellkiey przyięła Rada, i w protokule swym 
zapisać zaleciła. 


Mmmm 2 
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Memoryały: 1wszy Fabrykantow Sycow w Łysobykach, 
dò adminiftracyi тазу Obyw: Prota Potockiego dla dania 
tłómaczenia, odefłany: ве! Obyw: Натріа, o zapłacenie 426. 
czerw: złot: przez Xiążęcia W iurtembeyfkiego iemu winnych; 
a to zsreber iego do fkarbu, wziętych. 3ci Obyw: Frantza 
o zapłacenie złot: 622. gr: 15. za świece wofkowe, do Kom- 
mifsyi f(karbowey przedtym, r teraz do wydziału [karbu bra- 
ne; oddane do tęgoż wydziału. 4ty Obyw: Gozdow/kiey, о 
uwolnienie fiebie od przyftawienia żołnierza umundurowane- 
go, do Magiftratu miata Warszawy. 5ty Nakoniec Obyw: 
Mikulfkiego, żądaiącego zapłacenia mu całkowitey należyto- 
"ści za woły gotowemi pieniędzmi, do wydziału żywności ро 
roztrząśnienie i przyniefienie opinii, oddane. 

Dnia 9. PaźOziernika. Na przełożenie Obyw: Zaiączka 
Gen: Leyt: zaleciła Rada wydziałowi fkarbu, ażeby na po- 
trzeby woienne i opł:tę-woyfka Rzpltey, summę zł: 150,000. 
to ieft тоо,ооо. w monecie srebrney, a 50,000. w biletach 
fkarhowych, za kwitem Obyw: Krauza, kafsyera generalne- 
go woyfkowego, z kafsy narodowey wydać nakazał. 


s "№. Ńaczelaik przyfłał expedycyą, w którey nominował па. 


zafępcę do wydziału fkarbu Obyw: Stani: LeJuchou/kiego, 
i Ludw: Gutakow/kiego. Rada zaleciła ich o tym obwieścić, 
ina naftępną sefsyą wezwać, końcem odebrania od nich 
przyfięgi, trganizacyą Rady przepisaney. 
Юта %o..Paźoziernika. Obyw: Bertho. oświadczył chęć 
dawania bezpłatnie lekcyy nauki Indżynierikiey i artylery- 
('czney dla dwudzieftu młodzieży. Oświadczenie to odefłała 
Rada do wydziału inftrukcyi po przyniefienie opinii. 
_ Na zapytanie Obyw: Niewęgłow/kiego, pofsefsora arendo- 
wnego wii Brzostowiec: czyli przyftawienie zaftępcow do 
dziedzica, łub do pofsefsora należeć ma? odpowiedziała Ra- 
da: iż ftosownie do rezolucyi iey, pod dniem 5. Sierpnia 
zapadłey, obowiązek. przyftawiania zaftępcow do pofiaaią- 
сус dobra, niewchodząc, iakim ie prawem pofiadaią, ścią- 
габ бе powinien. : 
Podług żądania Obyw: RuJominowey, wyznfczeni są opie- 
© kunami syna iey Obywatele: Xże Adam Czartory/ki Generał 
Ziem Podolfkich, Ign: KuJomina ftryy małoletniego, i Jan 
Maghuszewjki. 
Na przełożenie wydziału potrzeb woyfkowyck , zaleciła 
Rada wydziałowi fkarbu, ażeby na opłatę sukna, rasy, sza- 
lonu, i, imnych effektow, cd obywatelow kupcow Warsza- 
wikich dla, woyfka wziętych, summe złot: 442,339. to ieft: 
308;603. złot: w żaręczeniach fkarbowych, a 133,733. w bi- 
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letach mennicznych, za kwitem rzeczonego wydziału po- 
trzeb woyikowych, wydać nakazał. 

Dnia 22. Października. Ponieważ Obyw: *Zaiączek С. L. 
oświadczył dawniey , iż do ufortyfikowania Pragź Боо. ludzi 
z obozu swego przyftawi; przeto Rada przydaiąc im саёз 
na każdy dzień po złot: 1. zaleciła wydziałowi fkarbu, aże- 
by na tę potrzebę tymczasowo 3,000. złot: z kafsy narodo- 
wey wypłacić dysponował. 

Deputacya Centralna W. X. Lit: doniofła Radzie, iż akta, 
srebra i kafsę swoię przefłała do Warszawy. Ulokowanie 
aktow wydziałowi porządku poleciła Rada, a wydział fkar- 
bu srebra i kafsę ma przyjąć, furmanki zaś, na których po- 
mienicne rzeczy są zwiezione, odefłane żofłały do wydzia- 
łu żywności. 

Dnia tą. Października. Czytany był rapport Kommifsyi.. 
'Porządkowey Wwdztwa Sieradzkiego, donoszący o powfta- 
niu Ziemi Wieluńfkiey, i o dalszych czynnościach przedfie= 

wziętych. który do archiwum Rady ieft oddany. 

Obyw: Marszażkowicz w podanym memoryale oświadczył, 
iż okaże sposób, przez któryby przy mnieyszych połową 
kosztach gospodarfkich, urodzay dwa: razy powiększyć mo- 
żna; profit oraż o umieszczenie fiebie na fimkcyi iakiey. Меє 
тогузі ten oddała Rada. wydziałowi żywności z zaleceniem , 
ażeby wspomniony sposób podwoienia hrodzaiu ziemi przy 
Wa ERY expenfie, wyexaminował, i Radę o nim uwia« 

omit. 

Dnia tegoż po południu. : Zwołana zoftała sefsya extra; 
ordynaryina, z powodu Smutnegd' nader zdarzenia, że Oby w: 
Tadeusz Kosciuszko, Naywyższy fiły zbroyney. Naczelnik, 
w krwawey akcyi dnia їо: życie swoie za całość паѓойй wa- 
Żąc, ranami okryty, doftał Пе w niewolą. Zebrawszy fig 
Rada, uwiadomiona o tym tkliwym przypadku , pierwsze mo- 
menta zom nad losem żałosnym obrońcy wolńości i Qyczy- 
zny poświęciła: zaleciwszy potym wezwać па, sefsya Obyw: 
Generałow Zdiąćzka i Orłow(kiego, dła naradżenia Пе znie- 
mi w teraźńieyszych okolicznościach, naftępuiące w pośrżód 
smutku i żałoby wydała urządzenia. 

Wybrała i ogłofiła N. siły zbroyney Naczelnikiem, ftosownie 
do aktu powftania, Ob: Tom: Wawrzeckiego, G.L. Radzcę; a 
póki ten до pełnienia wfożonych na fiebie obowiązkow nie przy- 
będzie, zdała komimiendę nád woyfkiem ОБ: Zusączkowi С, L, 

Załeciła wydz: bóśpiecz: iżby nikomu z М 452: aż do dzlszey 
xezołucyi, wyjechać niepozwolił; wyjąwszy tych cywilnych, 
którzyby od O. Zakrzew/kiego, a woyfkowych od 0. Zaiączka 
G. komm: zaświadczenie do pozy kania paszportu okazać mogli. 


1920 


Gdybym był Prusakiem, a naftępuiącą rządu Pol. 


fkiego do Prus wschodnich i zachodnich odezwę prze- 
czytał, zarazbym się do współ rodaków z temi о- 
zwał fłowy: 

Brata! czegoż to czekamy ? 
Y ieszczeż tego nie znamy ? 
Jekie szczęście nas potyka? 
Zoftać wolnym z niewolnika? 


Czytaymy więc naftepuiącą odezwę, przebieżmy , 


Wwoyfk naszych dalsze w Wielkieypolszcze dzieie, a 
sądźmy, izali z obrotów Rycerzy Poilkich nie maa 
my poińyślney n.dziei obiecywać sobie fkutkow 2 

Odezwa до Qbywatelow mieszkańcow Prus шзсЌо- 


Onteh 2 zachodnich 
RADA NAYWYZŻSZA NARÓDOWA 


fach, najazdach wzaiemnych prześladowaniach, uzna- 
li równie mieszkańcy Ziemi Polfkiey і:к Prufkiey, 
iż zobopolny ich interes. priwdziwe szczęście wy- 
ciąga, ару wyrzekłszy się dawnych i odwiecznych 
nieprzyjazni, złączył: się węzłem braterftwa. i pod- 
zafłoną iednegoż rządu, pod opieką praw iednakich 
врокоупе i beśpieczne Życie pędzili /Stanęło pa- 
miętie w roku 1406 między dwóm Narodami przy- 
mierze. Obywatele Prus zachodnich przyłączyli się 
do ciała Rzpltey. Policy zawarowali im prawa ich 
i swobody; a obydwie {тойу na wz iem sobie przy= 
rzekły pod iednym zoftaw б rządem, iedną i wspól- 
ną uznawać oyczyzne, i złączonemi siłami bronić 
ią od wszelkiey napaści, Mieszkańcy ieszcze Prus 
wschodnich zoftali pod panowaniem Krzyżackim; lecz 
wkrótce і ct paszli pod naywyższą opiekę rządu Pol- 
fk ego; gdy Albert lennym prawem od Zygmunta 1go 
zoftał Xieciem Prufkim, a wierność i pofłuszeńftwa 
rządowi Polfkiemu zaprzysiagł. -Mogli sie nawet 
spodziewać, że z czisem po wygasnięciu prawa len« 


nego, zupełnie do Rzpltey Polfkiey wcielonemi д0- 
Жара, PETE 


Był teń czas szczęśliwy, kiedy po długich bo- ' 
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Ale chytrość i przewrótność Brandeburfkiego domu, 
| omyliła tak fłodkie dla obudwu Narodow nadzieie. 
| Nie wdzięczny ten dom, usuwaiąc się ftopniami, od 
obowiązkow winnych: Rzpltey Polfkiey, ftał się z 
czesem naywiększym swey dobrodzieyki nieprzyła- 
cielem. Zerwał węzły, Prussy wschodnie łączące:z 
Pojfką, zagrubił potym Prussy zachodnie, wydarł im 
wszyftkie swobody, któremi się pod rządem wolnym 
cieszyły; a posuwając co raz .daley nienasyconą chci- 
wość, zabiera, naieżdża, rabuie, naydawnieysze Rze- 
czypospolitey dziedzictwa, łączy się 2 Katarzyną, 
i wspólnie z nią, dąży na zniszczenie imienia Pol- 
fkiego. Was zaś Prusacy, bracia nasi, was dawnych 
sprzymierzeńcow naszych, używa :2а narzędzia, do 
rozszerzenia swego despotyzmu, Oto ieft początek, 
oto przyczyna: niewinnego: krwi rozlania, oto ,zrzó- 
Фо wszyftich nieszczęść dzisieyszey. Woyny- Wy 
poczciwi ludzie , ftaiecie się naiezdnikami demow na- 
szych, my mszcząc się niesprawiedliwości Króla wa- 
| szego, musiemy w2s za nieprzyiacioł uznawać. 

| Lecz bracia! ufłuchaycie głosu rozumu, ufłuchay- 
| cie głosu prawdy, a wkrótce uftaną wszelkie mię- 
| dzy nami zatargi: ieden interes złączy Nas wzaie- 
| mnie Sam tylko Fryderyk Wilhelm będzie iak ieft w rze- 
czy samey, powszechnym naszym i waszym nie- 
przyiacielem. Oświadczamy wam uroczyście, iż nie 
| chcemy wasiak nieprzyiacioł prześladowac. Nie- 
| сһс̧ету wzaiemnemi rabunkami, i łupieztwem docho- 
| dzić krzywd, które nam Fryderyk Wilhelm wyrządził: 
| tylko łączcie się znami, odnowcie te święte zwią- 
zki, kióre łączyły przodkow naszych, i znami ra- 
zem drogiey dobiiaycie się wolności. Poznaycie nie 
rozsądną ambicyą i chciwość Wilhelma, który trwo- 
ni maiątki wasze, a krew synow i braci waszych: 
nie wftydzi się za pieniądze przedawać. Patrzcie, 
co was kosztuie nie rozsądna 'woyną z Francyą. Wy- 
próżniły się fkarby. krwawym potem waszym zebra- 
ne: zginęły chorobą, nie wygodą i mieczem Francu- 
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zkim, tysiące dzieci waszych. Cóż wam z tego przy 


szło, że wasz Król, na dalsze ciągnienie Woyny, do- : 


ftł kilk.dziesiąt milionow ? I nie ieft.e to oftatnia 
krzywda, ludzkości i własnemu ludowi wyrządzona, 
przedawać krew iego, iedynie dla dogodzenia cu- 


dzey .chytrości? Zabrał  Prowincyą  Wieikopolfka: > 


lecz cożeście na tym zyfkali? Zmnieyszyłże wam 
рой кі? ulżyłże wam. ciężarow? I nie w/dzicież, 


wiele wam. ieszcze krwi wylać potrzeba, żeby się ' 


зорі Fryderyk przy tey ziemi utrzymuć? My wam 
przysięgamy, 12. iey do pftitniego tchu bronić bę= 
dziemy. А z. tey okoliczności, krew wylana spa 
duie na głowy wasze, ieżelibyście dłużey chciwości 
Fryderyka Wilhelma za narzędzie fłuż yli. 

Połacy iednak lepiey о was trzymaią: spodzie« 
waia fię, iż nietylko ich przy wolnośei iey zoftać u- 
fiłuiących, prześlądować nie będziecie; ale o zrzuce= 
niu z fiebie despotycznego iarzma, : o odzyfkaniu wla- 
sney woiności pomyślicie.  Swiatło powszechniey u 
w s rozszerzone, da wam przecie uczuć , iż czło- 
wiek niepowinien żyć w niewoli.  M:cie między so- 
Ба mędrca, który się w dociekiniu nayważnieyszych 
p'awd naygłębiey zapuścił, i który utrzymuiąc nie 
2 .przęeczonę riwa człowieka; to nie rozwiązane za- 
dał tyranom dy emma: Wszyscy sie zgadziuą, że trze- 
ba ludziom nadić wolność; lecz panuiący utrzymuią, 
że ich wprzody do uiey usposobić potrzeba. Ja się 
руст, mówi głęboki Kant, јак do tey woiności spọ- 
sobić trzeba? czy przez niewolą,' czy przez wol- 
ność ? Jeśli przez niewolą;  zoftaiąc w niey przez 
tyle wiekow, іці aż n'dto ludzie do wolności uspo- 
sohieai być muszą Jeśli przez woiność; więc іа na- 
tychmiufń 9:6. należy. - Ale zdań tskich tyrani nie 
razunięją. > Daremaie od nich ludzie wygłądaią wol- 


wi -Nigdy oni iey nie dadzą; trzebx więc, żeby: 


się o wólność ludzie jak о. nieodzowne prawo swoie, 
кеш doponuneii, 
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| Prusacy! zoftańcie wolnemi. Tego wam życzą 
Polacy dobrzy i ft.rzy: bracia wasi. Rada Naywyż- 
jsza Narodowa oświadcza мат w obliczu Boga i 
wszyftkich narodow, iż rząd Poliki przesiadować was . 
niechce: że iedynie szuka pomfty, za wiarołomftwo, 
niesprawiedliwość, gwałty. i przywłaszczenia Fryde- 
ryka Wilhelma. Będziecie utrzymywać iego despo- 
tyzm, iego tyranią, bedziecie mu pomagać, w iego 
niegodziwych i bezwftydnych zamiarach; w tedy ie. 
Йе ny nieprzyjaciołmi waszemi. Lecz ieśli uznacie, 
że ludzie powinni być wolni, że braterftwo z Pola- 
kami lepsze ieft, niż ohydne więzy Wilhelma! na ten 
czas w Polakach nie nieprzyiacioł, lecz przyiacioł, 
nie przesiadowcow, lecz pomocnikow, nie gwałcicie- 
low waszych własności, waszey wiary, waszych praw 
i zwyczaiow, lecz obrońcow tego wszyftkiego do- 
| świadezycie. 

Woyfka Rzpltey maią surowy nakaz szanować 0- 
soby i maiątki' wasze. Królewikie tylko zabieraią 
zdzjertwem nabyte zbiory; а co od was samych do 
ео potrzeb należącego wezmą, to wam albo 
| monetą, w krajach Rzpltey kursuiącą zapłacą, : albo 
| kwity na | niezawodną ze fkarbu zapłatę wydadzą. 
| P trzcie. iska ieft różnica między poftępkami ludzi 
wolnych a tyranow Gdy Fryderyk‘ Wilhelm zni- 
Szczył nas gribieżą, łupieftwem, zdzierftwy, gdy 
naywiększe srogości okrutnemu: Sekulemu względem 
braci naszych popełniać  dozwolił; Polacy nawet 
wzgledem tego, nie żołnierza, lecz zbóycy, ludzkie- 

i być chcieli. Niechay chytry despota' szkaluie nas 
przed wami, niech was fałszywemi-6 rewolucyi nas 
szey obrazami zapala і podburza. My. ufamy świa-: 
tłu wszemu. iż sprzwie naszey świętość czyftość 
zamiarom, a szczerość naylepszym ku: wam chęciom 
przyznacie. Bracia! pamiętaycie, czym nam iefte-. 
ście, iak my о tym ратіеслусіе, iż teraz ieft czas 
odzyfki6 wyd*rtą przez tyranow wolność, powrócić 
do praw wspólnego 2 nami obywatelftwa, i па zar 
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wsze ludzi swobodnych ugruntować szczęście. Віо- 


гас sie Чо świętego dzieła wolności, nie lękaycie | 
się żadnych ftrat, które was dotknąć mogą. Warta] 
ieft wolność naywiększych ofiar: ona sowicie wam: 


nadgrodzi wszyftkie szkody: A bylebyście tylko chcie- 
li być wolnemi, woinemi bedziecie. : Dan- w War- 


szawie na Sessyi Rady IN. Narodowey, daia 11. Pa-. 


Ździernika 1794, roku. 
Т. Dsbowfkt Prezyduiący. 
Tomasz Czech R. №. №. S. · 


ЛУ Ө 


Obywatela Generata - [ieutnanta Mokronofkiego, 


до Rady №; @ушу®: JVarodowey. 


Rapo NavwYższa NARODOWA! 


Nic nie potrafi wyrazić smutku woyfka cełego, z. 


odebraney wiadomości o wzięciu w niewoię Nay- 


wyższego Naczeiniki TADEUSZA KOSCIUSZKI  Je-. 


den zamiar dobra Oyczyzny , i bronienia wolności, 
może nas tylko wftrzymać od oftatniey rozpaczy , 
i utrzymać woyfko całe w {ут przedsiewzieciu 
ku obronie tey Qyczyzny i wolności. W smutku 
naszym mamy nieiaką pocieche , iż wybor Rady Nay- 
wyższey padł na Obywatela, ze wszech miar szaco- 
wnego , i który ufność woyfka i Narodu zupełnie 
posiada. Imieniem woyfka całego, iemu mamy ho- 
nor oświadczyć , w przytomności wszyftkich Сепе- 
rałów , iak nayściśleysze pofłuszeńftwo і subordy- 
nacyą — Dan w obozie pod Brań/kiem, dnia 14 Рай. 
dziermka 1794. roku. 5. Моккомозкі. 


Е н 
Donoszący z wyszczegulnieniem , o wzięciu Byd- 
gosSZczy. 


Od czasu expedycyi kuryera z Gniezna , wymasze- 
eowaliśmy w. granice dawnego kordonu Prufkiego, 
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| Wszedłszy do naypierwszych miaft to iet Zaina z 
|iedney, z drugiey ftrony Gąsowy, dwiema koluimna- 
ani, wszędzie, gdziekalwiek woyfka masze weszły, 
|ж radością od współ ziomków naszych przyjęte 20- 
Raty  Niez ftslismy wtych mieyscach nieprzyiacie- 
la, aż dopiero w miafteczku Łabiszynie, w liczbie 
21. wraz z ofłicerem, którzy zamknąwszy sie w Кіа» 
sżtótze , po put-godzinnym do nich szturmowahiu , 
nakoniec poddać się musieli Z naszych niezginął:, 

ani był rannym żaden , prócz Obywatela Łsszczyń- 

fkiego , Starofty бавило Tegoż dnia z półno- 
cy. nieprzyjaciel pod kommendą 5ełulego, niespodzia- 
nie napadł пч obóz nasz. Lecz równieź nad jego 
spodziew-nie odpartym z znaczną ftratą zoftał , ftra- 


"ciwszy tak trupem położonych , iako i rannych, кед. 


tych po drodze pozoftawiać musiał , w liczbie бо. 
głów , między któremi ieden Podpułkownik. <Кегу- 
rował się aż pod B.dgoszcz: z naszych zaś gciu na 
placu i tyleż rannych, miedzy któremi z Regimen- 
tu pieszego, Major Sfarzebo»/ki w-dwudzieftu dzee 
godzinach z poftrzełu umarł. Posuwz iąc się daley za 
nieprzylzcielem , wyszedł z korpusem obserwacyi Rym 
Generst Rymkiewicz do Bydgoszczy, a tam opanowa- 
wszy mieysca naydogodnieysze do attaku nieprzyia- 
ciela, i zważywszy iego siłę. za złączeniem się Ge- 
nerałow M-dalin kiego i Dąbrowfkiego, zaczął się attak 
z nieprzyiacielem od godziny 9. z rana, aż do 2. 
w południe. Lecz wprzód po podwóynym wyftrzale 
z armat. pofał Generał Dąbrow/ki do kommendanta, 
aby się podd:ł: lecz gdy przyiętą niezoftała propo- 
2усуа, przypuszczony był szturm de miafta , któ- 
rego z łatwością doftawszy , wzięliśmy w niewolą 
już rannego kommendanta 2” „lego, (aten po trzy- 
dniowym cierpieniu umarł) do tego, iednego Pułko+ 
wnika, Podpułkownika i kilku sztabowych efficerów. 
Prócz kilkudziesiąt gemeynów na placu pozoftałych, 
mmy ieńców do зоо. Z naszey zaś ftrony czte- 
xech na placu, a trzech rannych.. Tę zwycieftwą, 


19.6 


otwiera nam drogę do dalszych pomyślności, a naye 


przód wszyftkie insignia despoty odięte zoftały, 2 | 


odzyfkania wolności. Odebrana była od miafta przy: 


sięga, wybór osób doiego urządzenia był im zofta» | 


wiony, wszyftkię zaś osoby do rządu despoty nale- 
2асе , iako. za rękoymią współ ziomków naszych wię: 
zionych przez despote zaaresztowane zoftały , dziąc 
im jednak. wolność czynienia odezwy do ich despo= 
ty, ażeby ich uwolnił przez uwolnienie wolnych lu- 
dzi. Zaftaliśmy tu znaczne magazyny soli, żelaza, 


sukna , broni, siodeł, wozow amniunicyinych k ò- 


rych przeszło do 200. i inne rekwizyta woyfkowe, 
Porozsyłane kommendy w mieysca różne, орапоуа- 
ły iedno miafto i port Łukna; a tam zaftawszy zna- 
czny magazyn zbożowy. przechodzących 15. ftatków 
z różnemi rekwizytami woyfkowemi, co do ubioru 
żołnierza należącemi, iako. to sukna „przeszło 1,000, 
poftawów , płótna, pończoch , bótów ёс. dą ubr та 
kilku tysiecy woyfka wyftarezaiących, żelaza, por- 
cellany ; dosyć, że przez zabór tak magazynu w 
Bydgoszczy, tako też. i tych ftatków , do kiiku mil- 
lionow cena .ich wynosi. Druga zaś komm:nd1 opa- 


nowała. miafto Forduń, nad Wifłą leżące. — Озп w 


Bydgoszczy dnia 6. Pażdziernika 4794. roku. 
== AREZZO OZ KROI Z оло ZZOZ 
WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 


ANGLIA. 
Z Londynu dnia 23. Września Starszy Afiley An- 


trepróner tuteyszego teatru, rozdał amatorom iego 
naftępuiącą drukowaną e Telegrafii informacyą , któ- 


га dla łutwieyszego poięcia wyftawił w Chińfkich | 


cieniach. 

Telegrafia. іе’ to machina używana dziś, we Fran- 
суі „dla, utrzymania w, godzinie korrespondencyi ө 
209,+-mil.Angielfkich , tak iednak, iżby nikomu se- 
kret nie mógł być wiadomym , prócz esobom w pe- 
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|wnych punktach oboftroniey odległości od siebie 
rozftawionym. | l , 
Wyftawić sobie wyobrażenie , iakoby sie odległość 


“УЖ między Lille i Paryżem okazywała. Gdzie dla do- 


ftrzeżenia działań mathiny. oznaczone są 4. miey- 
sca па wzgórkach w przyzwoitey odległości. узле 
na wzgórku przy Lisle, agie w Peronne, zcie w Pont 
St Maxence.. дїе W Montmarire przy Paryżu. Jeszcze 
zas i pomiędzy temi widzieć się daią pomnieysze 
|wzgórki, па których znayduie się apparat, ieden od 
|jdiugieso w odległości do 15. mil, iak daleko Tele- 


{ikop zasiągnąć może. 


Na każdym z owych głównych wzgórków , wyfta- 


|wicią się po в. spiczaftych prętow zupełnie sobie 


we wszyftkim podobnych , tudzież po iednym. obser - 
|watorinia telefkopicznym. Jeden zaś wysoki pręt 
па tym obserwatórium oznacza polem meridianum , і 
fiuży do okazania czasu i godzin tak przed, iak po- 
południowych, przez użycie do tego okrągłey kuli. 
То іе: ieżeli ów index czasowy tkwi po wyżey 
tey kuli, znaczy się przed południe, ieśli poniżey 
iey, po południe, rozmaite zaś ftopnie odległości iega 
od kuli znaczą rozmaite godziny. Reszta owych 4. 
prętów zowią się /kazowki wiadomości, ilażden z nich 
ma własny swdy apparat w sygnałach, zawieralących 


| w sobie wiadomości za porozumieniem sie przez 
| klucz umówione. 


Przez rozmaite punkta ftanowifk sygnałowych, i 


| przez odmienianie się indexu , pierwsza klassa za- 


wiera 52 wiadomości, druga 39. a wżecia więcey 
niż 5 ооо 
Do.tego trzeba wiedzieć, że każdy pręt ma 15. 


| rozmaitych kluczów, którę podzielone Га na trzy klas- 


sy. i pomnożone w liczbę czworogranu., wyrówny- 
waią liczbie odmian w koncertach 2 dzwonkow pri- 
ktykowanych. 


Osoby w dwóch oftatnich ftoiące punktach, które. 
wcześnie opatrzone już są w potrzebne klucze, u- 
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dziełaią sobie wiadomości tak, że robiący wewnątrz. 


między owemi punktami, równie i iak sami do mecha- 


nizmu tylko pomocnicy, zgoła o nich nie wiedzą. | 


Prócz zaś osobliwości w p:edkim i iedynym sposo- 


bie donoszenia pytań, odpowiedzi „і ciekawości, rząd 
szczególniey z tego użytkować może. przez odmia- | 


nę co tydzień, owszem. kiedy się tylko podoba, 


owych kluczow. A gdyby ftan rzeczy zupełney wys. 


magat tajemnicy , tedy przez tę odmisnę kiucza, ukrys 

ta być może wiadomo.Ć przed owemi nawet dwie- 

ma przy obydwóch punktach odległości ftoiącemi. 
Chcąc to okazać w przykładzie , wyft wił Aft!ey 


sposob, iakim doszła wiadoinoś; o wymaszerowaniu 
garnizonu 2 Palanciennes; Pok:z-t się w Chińfkich: 


cieniach na pierwszey fkazówce owey wiadomości, 
fokrągły w pewney wysokości sygnał, do czego klucz 


był: Garnizon z Valenciennes wyszedł do granic, Миті. | 


skich. Natychmiaft okazał się i sygnał na Ałoridian- 
nopelu pod kulą, oznaymuiący czas, to jeft ода go- 
dzinę po południu Со gdy odkryte zoftało przez 


Теіе кор, na reszcie wzgórków, dały sie widzieć. 
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też sygnały wspinaiące się na pręty, a tak wizdo- || k 


mość ле wszyftkich punktów aż do oft'tniego przy | 
Paryżu Monimarte wzgórka przeniofła się, i wiernie 


całą wiadomość donioffa. 


ms 22. Wrzesnia. Familia Królewfka w Wsimutk 


będąca wielce była przerżona, gdy znać dano, żę 
się Francuzi z wielką Flotą ku brzegom Angielfkim 
zbliżają, Dano znać do bliższych kommend, a przy 
tomne tam woyfko ftanęło pod bronią Аё za wy- 
fianiem kilku ftatków na wzwiady .okazało się, iż 
była to efkadra Admirała Macbride . która około brze- 
gów krążyła Cherbourg, i ta gdy znaku niedawała u- 
mówionego , mniemano , że nieprzyiacielfka. 

Wiele teraz pism wychodzi tu z druku o przemo- 


cy Dworów Pułnocnych , które zmierzają do nowego | 


podziału niektórych kraiow i rozerwania. Wypis ta- 


kowych uwag 2 Pisma pod tytułem: Reflexye nad 


1629 
podziałem Polfki , w przyszłym Numerze , krótko zbie- 


„| rzemy, a teraz 


Śrzydać tu można , co. Jdawniey rzekł na sessy 
Parlamentu Pan Кох: 
Bardzo tu wiele o duchu: wynioffym Francużow 
mówiono, iakoby do tego iedynie zmierzali celu, 
aby pznowsnie swe tak dalece powiększyli , by ө- 
gromność Rzpitey onych wyrównała ogromności świa- 
ta -Na|takie rozszerzanie Francuzkiey potęgi, trze- 
bu mieć, powiadamy, pilną baczność. Jeśli tak ieft, 
a czemuż do imiych też Europeyfkich Mocarftw nie- 
ftofuiecie tegoż samego zdania, uchybiaiąc oftrożno- 
ści w tak ważnym polityki artykule ? Alboż pułno- 
cnych zwłaszcza kilku Dworów nieszerży się cora% 
bardziey rozległość , potęga i duma ? 
Niech mi tu kto pawie , czyliż można porównać 
mniemane wyftepki Francuzow , jakie tu w tey Iz- 
„| Die w mocnych zaźaleniach powiększano, iakoby w 
| Brabarcgi . Flandryi, Niemczech i Włoszech popełnione 
| były, takowe mówie , czyliż można z temi zbrod- 
{ nimi porównać , iakie w Polszcze temi czasy do- 


„|| kosane zoftuły? Gdzie wszyftkie pogwałcono tra- 


| ktacy, gdzie Rewolucya nayprżód była ѕалксуопә- 
| Wena , gdzie wielbiono przeznaczenie tronu dla Ele- 
ktora Safkiego, a potym cały niemal kray rozszar- 
prno, a to (iak udanie było) przez boiaźń , aby się 
w tym Pańftwie nierozszerzyły Francuzkie maxymy. 
Tnkowe poftepowanie przywodzi mi na pamięć Anek- 
| dotę owego złoczyńcy , który ofkarżony a kradzież 
zegarka „tym się chciał oczyścić , iż to szczegól- 
| nie dla boi'źni uczynił, że chwycił sie za ów ze- 
g rek, chcąć się ntrzymać, aby nie padł na ziemię, 
przez co zegarek ów zoftał u niego w теки, a za» 
tym во nieukradł. 

Podobnym właśnie sposobem, aby się boiaźni po- 
zbawić od. maxym Francuzkich, zagarneła Imperato- 
sowa Rossyi/ka i Król Prufki naypieknieysze Prowin-. 
jj eye Polfki, i przy tych utrzymuią się dotad, 


төзо 
Dowodził zatym P. Fox, iż wyniofłość ukoróna+, 

waych głów daleko іе" niebeśpiecznieysza, niźli] 
iakieykolwiek Rzpltey zamiar , ieśliby się okazał, 
zwiększenia swey obszerności. A to, że w Monar: | 

„ chicznym rządzie gabinety miewsią pospolicie bie- | 
głych w reraźnieyszey Polityce ludzi, którzy z mo- 
anieyszemi N rodami łącząc siły swe zbroyne , umie- 
ią gnębić Ё bszych , a zaś w Republikańfkim Rządzie | 
wiele osób wchodzących: do rady nayczęściey ku te- | 
miu. zmierzaią, iżby się przy swey utrzymać wła- 9 

n sności, iw niey być szczęśliwym. Wnosił паКо- у, 

„niec ,:że ieśli kto rozszerzeniu się iakieykolwiek'| g 
Rzepltey doradza przeszkadzać , tym  bardziey ро- Rie 
winien każdey.' Monarchii nazbyt zwiększ iącey swą | Yoigo 
potęgę timować szkodliwą rodzaiowi ludzkiemu wy- | pzy, 
niofłość. — (m 


0 


TURCYĄ. рө 

Z Konftantynopola 25. Września. Reis Effendi odiachał, | ;, i 
sktóren był pełnomocnym Miniftrem na Kongressie w | "A, 
Szyftowie i Jassuch. Rzeczony Reis Efendi Ста ү 


sig tu. хајапоил publiczność пай. /[хоттисйгвзл. Niemcow pini 
szacych ) dotąd miał silną przeciw sobie partya. 288 
wsze go obwiniającą, iż. nie dość «dzieinie się przy% 
kładał w interessach Mofkwy i Polfki Lecz gdy od) 
піой tryumf сак, że wielu z przeciwnikow iego, a | 
zwłaszcza. z. Кайши ета; na wygnanie рой :по, 2104 
żył i sam nakoniec urząd, sądząc, 12 się na nim nie, 
długo utrzymać może. 

Przybył też tu Francuz imieniem Lafosse, mający 
szczegulnieysze zlecenia tyczące się Polfki. Pisze | 
gazeta . Niemiecka że. Francuzki Poseł Descorches 
kazał- go natychmiaft aresztowsć, dla tego, że, zle 
onim glat- N:e Polacy! zakupione te są potwarze 
na ućmienie prawdy w ten czas, kiedy ią muszą Ко-— 
niecziie wyznać. Gdyby zginęła Роа, zginełaby 
i Francys i Turki. sA kto wie? coby się z Danią: 
iSzwecyą ftało ? Znamy my obywatela . Descorches, 
abyśmy sobie nie mogli wiele po nim obiecywać ?, | 

DODA- 


| 


hes |ezeńftwo , zwykł był mawiać: „Nieszczęśliwa bylaby 
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NARODOWEGO Y- ZAGRANICZNEGO, 
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. KORRESPONDENTA 


z Murszasy д.а t. Października 4704. 
RADA NAYWYŻSZA NARO DOWA. 
„Do Ośywateliw prowincyż H telkopolfkicy. 


Kiedyście wy,  walłeczni IP uikopolanie , śmizłem 
czynem Waszym, zrucii z siebie wiezy Brandebur- 
fkie, i z nami razem poftanawiliście dobiisć się o 
wolność swoię , о сес Кајы i niepodległość оу- 
czyzny , kiedy przez szlśchetne usilowania wasze o- 
reż powftania Polfkiego , dosięgnoł inż dawnieyszych 
| grabieży krola Prufkiego , wtedy podobało sie wia- 
dzącey losami narodów ofp:itrzności, niyboleszniey= 
|szym dotknąć nas razem. ~ Obywatel Tabeusz KO- 
|SCIUSZKO , w bitwie то. Pazdziernika’, wałcząc 2 
nieprzyiaciołmi, i tysiącznemi trupy ich okrywszy 
ziemię, nareszcie , odftąpiony od pierzchliwych , i 
sam kilkakrotnie raniony, doftił się w niewn'ą, 

Smutne to zdarzenie , iuż wam zapewne wiadome; 
bołesneieft , żałosne dla, wszyftkich cnotliwych oby- 
|watełlów. Ale dla Boga! nieupadaycie dla tego na 
sercach waszych, i niezagrzebuycie nadziei оус2у- 
пу, przez utratę , lubo nayszacownieyszega mežs 
[lecz którego los nie może, i niepowinien, ftmowi 
losu oyczyżny. Wiecie, iż obywatel Tapnusz КО 
|SCIUSZĘKO , równie iak każdy człowiek , był śnier- 
eluym ‚а W czasie woyny na tysjączne był wi ftn- 
їолу przypadki. Mogliżeście pizywiczywać caly 

|Jobrot rewolucyi , i powftania do iediey iego osoby? 
Sam teh nieodżałowany mąż, kiedy go zaktiwno , 
jaby się dla dobra oyczyzny nienarażał na niebespie- 

y 
рока gdyby iey los, od losu iedaego człowieka 
| Mumm z 


zueżeć miał Nie obrotem iednego człowieka, lecz орат 
ziączoną filą całego Ngrodu, "rewoiucye do szczęśli- imie, ji 
wego końca przychodzą ,, To істо przeświidczenie || Din 
tac na naturze rzeczy: zasadzone, dla ktorego on W Pazdzii 
$iuało narażał бе na wszelkie niebespieczeńftwa, i 
nieszczęście, uległ onemuż, Ёо йе dziś przyczyną 

шш ш powszechnego. Ale obywatele, wyrazy iego, 

store nim mówił obcuiąc z nami, bierzcie za prze- ma 
fogg, którą wam z niewoli przesyła. Trwaycie w Wyd 
duchu iedności, podwóycie uiłowania wasze ; a spra- 
wa wo:ności ieszcze nie upadła. 
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Rada Naywyższa Narodowa donosi wam, а рг2у- 
ftąpiwszy паєуснтіай ао’ obrania Тута И'ашгявк- 
kiego, nA niywyższego Шу zbroyney „Naczelnika Ў 
przedfieęwzięła popierać z naywiększą usilnością spra- 
wę powftania. Was zaś obywatele, zachęca , aby- 
ście trwali w przedięwzięciu Wy, którzyście pier- 
wsi powftali przeciwko przemocy, znacie , iż oprocz. 


powszechnego interefsu , wasza osobiti całość każe 
wim bydź емі. w przedsiewzięciu. -— bymymiey 
піз wątpi Rada naywyższa, iż Polacy okażą światu, 
że wpośrzod niysroższych ciosów , umieją zachować 
cziość Duszy, i nieupadaią pod nieszczęściem. 
Жезу zaś uprzątnąć wszelkie fałszywe wrażenia, 
które czynią niechętni dla oftabienia mocy ogulney, 
і dla odftręczenia od powftania obywatelów, którzy 
bądź uftępuiąc okolicznościom , badź uwiedzeni, zbo- Ац 
czyli od obowiązków obywatelfkich. oświadcza: iż Genera 
teraz iefti czas zmazać te błedy. OQyczyzna zapo- Na 
mina о nich na zawsze, a wzywa pomocy wszyft- ША 
kich synów swoich, i otwiera im iedyną , a MOŻE io tod 
oftatnią iuż porę. w któreyby swoię спос, „goni: JJ, pr 
wosć i obywatelftwo okazali. Stosownie do tych 4 kowe 
prawideł Rada Naywyzsza, łączącym się do powfta- | x. 
nia narodowego zabezpiecza, iż puści w niepa- |ts; 
mięć przeszłe ich poftepowanie. а przekona- | Nini 
nia, iż rząd umie rozeznać błedy od wyftepków, iey A 
1 ukiruwszy 105 przewodzców do zguby oyczyzny з M M 
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|ої1яїше wszyftkim obywatelom sposobność , aby na 
mies iey zbawców zafłużyli. 
| Dan w Warszawie na sessyi Rady dnia 16. Mca 
Pazdziernika 1794. Roku. 
Śgnary Potocki Prazyduiący. 
Tomasz Czech Rady N. N. Sskretavz. 
Ulwiadomienie o zmianie Biletów. 
Wydział (karbowy w Radzie Naywyższey Naro- 
dowey. = Uftinowienia kantoru do zmiany biletów 
lmnieyszych za większe. zamiarem było dogodzenie 
potrzebie publiczney. Gdy zaś za wniyściem w 
rs biletów zdawkowych , ieden kantor na komorze 
Warszawa bedacy , pomnożoney liczbie żądających 
zmiany nie dogadza, zaczym Wydział fkarbowy u- 
iadomia publiczność , 12 poftanowił odtąd pięć od- 
dzielnych do zmiany kantorow , i wybór mieysc na 
nie do wygody mieszkańców zaftofował , iako to: 
Piurwszy kantor będzie (iak dawniey) na. komorze 
Warszawa. 


| Drugi na Krakowfkim przedmieściu w kamienicy 
JObywatelki Rauteńsztrachowey na dole , pod Nrem 456. 
| Trzeci na Nowym świecie, w kamienicy obywa- 
telki Kraieiofkiey na dole, pod Nrem 1288. 

zwarty na Nowym mieście w kamrenicy Obywa- 
tela Ciekier/kiego pod Nrem 552. 

Piaty na Pradze, w kamienicy Obywatela Giżlera 
Generala , przy ulicy brukowey. 
| Na tych kantorach wyznaczeni officyaliści, codzien- 
nie zacząwszy od naftepuiącego Poniedziałku z rana 
od godziny 9. do та. po południu od godziny 2. do 
|5. przychodzącym bilety większe na drobne i zdaw- 
kowe odmieniać będą ; równie јак i podńrte , byle- 
by numer na nich i napis: Bilet Skarbowy, znaydo- 
wał się. 

Ninieysze obwieszczenie do gazet kancellaryi swo- 
iey podać zleca. — Dan w Warszawie na sessyi dnia 
18. Mca Październ: 1794. roku. 

&. Н, KOŁŁĄTAY Ргехудиідсу. трг. 


Wydział Skarbowy w Radzie Naywyższey Narodowey. 
Uwiadomia Publiczność, iż dla powszechney wygody Bilety | 
zdawkowe na groszy dziesięć w kurs weszły, itych nakan- | 
torach dò zmiany biletow uftanowionych овас będzie mo- | 

"Żna. Ninieysze obwieszczenie kancelsryi swoiey do gazet 
podać zleca, Dan w Warszawie dnia со. Mca Pazdziernika | 
1794. Roku. i 


X. Hugo Koligtay ҺИ. 25. 


| WŁOCHY. \ 

Z Medyolanu д. 4. Paźdz: Garnizon Francuzki w forteś | 
cy Mirabocco ultąpił z gór, pouprowadzawszy zboża, by- 
Фа i ludzi, a o zcjey godzinie po południa wysadzili Re- 
publikanie rzeczoną fortecę na) powietrze. 

Rząd Genueńfki odebrał notę podpiszną od PP. Hood, El- 
liot i Dracke pod datą we Florencyi 26. Sierpnia, z oświad- 
czeniem przyczyn, które powoduią Dwór Lońdyńiki do wey- | 
ścia w рг2уіа2 z Rzpltą, ji przeliania blokady portu, a P. 
Dracke uftanowienia tam pełnomocnym Miniftrem. Co było | 
powodem poroźnienia йе wielkiego między partyami. Rząd | 
odpowiadaiąc na {е notę, przypomniał Anglikom dawne od | 
Rzpltey żądane nadgrodzenie szkód, bez czego w żadne ne- | 
gocyacye wchadzić niechce. Francuzki zaś Poseł oftrzegł | 
w swoiey nocie, iż ofiarowane zaprzefanie blokady , fkutkiem _ 
iet intryg nie od rządu wprawdzie, ale od: ftronnikow mo- | 
carftw sprzymierzonych pochodzących, końcem zapewne m- | 
łatwienia wepu nieprzyiaciellkiey flocie do portu, i kno- 
wania fkrytych układow. Dla tegoż wielkie woienne przy- | 
gotowania poczynili Francuzi w /entiniglia, w Albenga, 
Ww Sawona , i t: d. ш 


аниа 


DONIESIENIE. | 
Na dniu 20. Мса i roku bieżących z rana zginał Wy- 

2еї maści białey , na bokach łaty dwie duże i uszy kasztano- 
wate maiący , wielkości mierney, na grzbiecie oparzony, wy- 
daie się iakoby był we czterech mieyscach pokąsany, ktoby 
więc takowego wyzła złapał na ulicy błąkającego się, niech 
się uda z nim na krakowfkie przedmieście do kamienicy oby- 
watela Wasilew/kiego do szwaycera, a właściciel dać nad-- 
grodę przyzwoitą przyrzeka. ( 


